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Złote'wesele: Pp. Pantoflińscy, obywatele miasta Żywca.

na Pskowie, wielkiego księcia Smo­
leńskiego, wielkiego księcia Litwy, 
Wołynia i Podola, wielkiego księcia 
Finlandyi, księcia Estlandyi, Liw- 
landyi, Kurlandyi etc. etc. Ożeniony 
z ks. Alicyą Heską, która przyją- 
wszy prawosławie, jako W. ks. Ale­
ksandra Teodorówna, oddała Mikoła­
jowi rękę.

Do niedawna carostwo pozbawieni 
byli męzkiego potomka, a zarazem na­
stępcy tronu. Desygnowanym spadko­
biercą korony był więc młodszy brat 
cara, wielki książę Michał.

Zeszłego roku w lecie. doczekał 
się wreście Mikołaj syna i w jego 

osobie ma już dziś naturalnego dzie­
dzica samodzierżawia.

Eo ipso brat carski Michał, pozba­
wiony został różnych prerogatyw i 
tytułów połączonych z godnością 
następcy tronu. Car ma prócz syna 
jeszcze 4 starsze córki „w. księżny": 
Olgę, Tatianę, Maryę i Anastazyę.

Rodzeństwa, ma car Mikołaj tro­
je, a są niemi: W. k’s. Ksenia, wyda­
na za W. ks. Aleksandra Michałowi­
cza, W. ks. Olga. która wyszła za 
księcia Oldenburskiego i wreście mło­
dszy brat, ów niedoszły następcy tro 
nu wielki książę Michał.

Matką Mikołaja jest Marya Teodo- 
równa wdowa, po zabitym pod Bor­
kami carze Aleksandrze III. Jest 
ona córką żyjącego do dziś dnia 
sędziwego króla duńskiego Chrysty- 
ana IX. Zanim wyszła za cara i 
przyjęła piawosławie — była prote­
stantką i miała imię Dagmary.

Zabity w Moskwie stryj cara.

strą obecnej carowej, a więc w stosunku do 
cara pozostaje w podwójnem pokrewieństwie: 
raz jako szwagrowa (rodzona siostra żony), 
powtóre jako stryjenka (żona rodzonego stry­
ja). Była to nieszczęśliwa ofiara zazwierzęco- 
nego w rozpuście i pijaństwie człowieka. Obecnie 
uwolniona od niego przez losy — zamierza na 
zawsze opuścić Rosyę i powrócić do swej ojczy­
zny. Małżeństwo to było bezdzietne.

Drugim stryjem cara, jest wielki książę Wło­
dzimierz (figurujący również jako drugi na pro­
skrypcyjnej liście rewolucyonistów). Zemknął on 
przed zaburzeniami do Paryża. Żonaty z księżną 
mekleraburską, ma trzech synów, z których dwaj 
starsi Cyryl i Borys, brali udział w wojnie na 
dalekim Wschodzie. Najmłodsza córka Włodzimie­
rza Helena, wydaną jest za następcę greckiego 
tronu księcia Mikołaja.

Prócz tych dwóch stryjów ma jeszcze car dwóch 
młodszych: Aleksego i Pawła.

To jest najbliższa carska rodzina, która pra­
wdopodobnie odegra pewną rolę w bieżących zda­
rzeniach Rosyi.

Złote wesele.
Piękne miasto Żywiec było świadkiem podnio­

słej uroczystości w dniu 18 lutego.. Warunki w ja ­
kich żyje większość ludzi dzisiaj, w jakich walczą 
z dnia na dzień i borykają się z przeciwnościami 
najróżnorodniejszemi. sprawiają, że nikt nie myśli 
o t f I j f  dr.r->:ekaw późnej starości. Nawet najsil­
niejsze organizmy, życie niszczy przed czasem i za- 
łedwo jednostki trafiają się, co mogą cieszyć się 
szczęściem dzieci wnuków i prawnuków i w spo­
koju na stare lata, w kółku rodzinnem pośród 
wszystkich sobie najdroższych dokończyć żywota.

Szczęścia takiego są uczestnikami państwo Pan- 
toflińscy, którzy dnia 18 lutego obchodzili złote 
wesele. Pięćdziesiąt lat już upłynęło im we wspól- 
nem pożyciu i aby uczcić uroczystą chwilę zaślu­
bin. myślą przejść wszystkie przeżyte ze sobą lata, 
święcili państwo Pantoflińscy uroczyście tę dla 
nich tak podniosłą locznicę.

Pantoflińscy są w Żywcu powszechnie znany­
mi obywatelami i cieszą się ogólnym szacun-

kie™'icznie zebrana rodzina, dzieci, wnukowie, 
prawnukowie i publiczność żywiecka, obchodzili 
wspólnie złote wesele państwa młodych, którzy 
iuż zaczęli ósmy krzyżyk życia.

wielki książę Sergiusz, ożeniony 
był z księżną heską Elżbietą— przetinuczoną potem 
na Jelizawetę Teodorównę. Jest ona rodzoną sio­

Bł. p. Dr. Leon Horowitz.
Rada miasta, a z nią i Kraków poniósł w osta­

tnich dniach dotkliwą stratę. Ubył z jej grona czło­
wiek światły, wytrawny i miłujący swoje gniazdo 
rodzinne.

Zmarł b. p. Dr. Leon Horowitz. Phcąc pośmier­
tną sylwetkę nieboszczyka skreślić — trzeba by 
się cofnąć myślą blisko o jakie 30 lat wstecz.

Trzydzieści lat bowiem życia strawił Horowitz 
na służbie publicznej, i służbie około dobra miasta. 
Działalność ta była piękną i owocną.

Horowitz, człowiek skromny usuwający się za­
wsze na plan drugi, pracował wytrwale i z zapa­
łem. a miasto zawdzięcza mu wiele — i dziś nad 
jego otwartą mogiłą wszyscy bez różnicy prze­
konań i konfesyi jednoczą się w żalu i uznaniu 
dla zmarłego, nie mówiąc już o tem jak ciężką

Dom Romanowych.
Krwawe wypadki ostatnich dni, jakich wid i- 

wnią była Rosya, zwróciły na nią uwagę całego 
świata. Nie ma chyba człowieka, bez względu na 
różnicę narodowości i przekonań, któregoby obu­
rzeniem i grozą nie przejęły niesłychane naduży­
cia i bezprawia, dokonywane w imieniu idei „sa­
modzierżawia", na gnębionej ludności. Bezwzglę­
dnym, strasznym odwetem, a zarazem i przestrogą 
dla koronowanych ciemiężycieli — był zamach wy­
konany na osobie najbliższego krewnego panują­
cego, stryja carskiego: wielkiego księcia Sergiusza. 
Najbliższa rodzina carska uszczuploną więc została 
o jednego współczłonka. Dość ciekawą rzeczą bę­
dzie przypomnieć sobie, jak obecnie przedstawia 
się dom Romanowych? Otóż obecnie panujący 
car Mikołaj II., jest synem cara Aleksandra 111. 
który zmarł wskutek zgniecenia podczas kata­
strofy kolejowej pod Borkami, w 1894 roku. 
Mikołaj II. liczy obecnie 37 lat życia, a na tronie 
zasiada lat 11. Nosi on urzędowo główny tytuł sa- 
modzierżcy Wszech-Rosyi. prócz tego dodatkowe: 
cara moskiewskiego, kijowskiego, włodzimirskiego, 
nowogrodzkiego, i astrachańskiego. Króla (!) pol­
skiego, króla k>yberyi. Hersonesu taurydzkiego, pana
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Dom Romanowych: Car Mikołaj II, jego żona carowa Aleksandra Feodorówna, w. księżniczki: Olga, Tatiana, Marya 

i Anastazja, a na ręku carowej mały następca tronu Aleksy.


